Cena numeru mk. 5. 
N 72. 


r e 
| Cony ogłoszeń: Na 1- -ej | 
stronie wiersz nonpa- 

relowy mk. 30—| 
na II! stronie mk. 25—.| 
ma IV stronie mk. 20— 
Nadesłane za wiersz 
garmontowy mk, 50— 
Drobne ogłoszenia poj 
mk. 2 za wyraz, Interesy 
handlowe i majątkowe 
mk. 5 za wyraz. Naj- 
mniejsze drobne ogło 
szenie mk. 20. 

(Za terminowy druk ogło- 
| szeń administracja nie 
| odpowiada. 

„Redakcja i m A 
| mieszczą się pod Ne 4.| 
przy ulicy Starososno=| 
wieęckiej w Soano wcu, s. | 


| 


Dabrowa — Bedzin — Sosnowiec. 


f 


| Na G. Sląsku fen. 50. 
Sobota 21 Maja 1921 roku. 


Rok XII. 


|Aares dla listów i depesz ji 
„Idita”, Sosnowiec. 


Pranumerata wynosi: RX 
Z odnoszeniem miesięcznie || 


mk. 100. 


|Z przesyłką pocztową 
mk, 125 miesięcznie, | 


Oddziały własne: W Bsdzi- I$ 
| nieul. Małachowskiego || 
9, w Dąbrowie ul. Sien- 
kiewicza. 6. Telefon 73, 
| w Szopienicach i My- 
| słowicach va G. Sląsku. 


i SOSNOWIEC, 


ul. Krótka Ne 2 W. sobotę 21, niedzielę 22 i 


poniedziałek 23 maja 1921 r. 


Nadzwyczajne otwarcie 


WARSZAWSKIEGO 
Wspaniałe atrakcje. — — Doborowy zespół. 


Ceny miejsc umiarkowane. — — Początek o 8'/, w. 


Z poważaniem J. Gościński. 


Dnia 22-go maja o godz. 3 p. p. odbędzie się w 
Sosnowcu w sali Zjednoczenia orui | przy ulicy Pił- 
sudskiego Ne 16. 


Ogólne Zebranie 


pr 04 związku robotników przemy- 
słu spożywczego w Polsce, (sekcja cze- 


ladzi masarskich). 


Z powodu różnych i” popar, o liczne rpe, 
ae E E 
EA EE E E NE 


Obniżyliśmy znacznie cenę 


MYD L twardego, szarego w róż- 


nym gatunku i myd liku. 
Mydło do prania wyrabiamy tylko w gatunku I ze 


b stemplem „SIŁA“ w krążku, na co prosimy zwracać uwagę. 
i TOW. PRZEMYSŁOWE i HANDLOWE 
: „SIŁA“ w SOSNOWCU, l. Chemiczna 1. ? 


Kino OAZA. 


Od poniedziałku 16 majá 1921 r. 
Amerykańskie Arcydzieło w 2 serjach 


Serja 1. 


„Bandytka z Kościelnicy“ 


atiak -awanturniczy dramat każda serja po 6 cz. Treść obrazu. Bandytka ma 
za zadanie zdobyć za wszelką cenę stary talizman hrabiowskiego rodu, to też widzi- 
my podstępy bandytów: Niewinne skazanie na Sybir hrabiego WASYLA MIROWI- 
cza, bunt więżniów, ucieczka Mirowicza do Ameryki, pogoń kozaków za więżniami, 
niewola w spelunce bandyckiej, zwycięstwo CA Mirowicza i inne. 


BLIES EE "FOR RUA ARKO VERTEERT I 
oj od piątku 20 do poniedziałku 23 maja włącz. 
Wielka Sensacja Wszechświatowa ! 


Cykl dramatów w 8 serjach, według słynnej po- 
wieści KAROLA VIGDORA 


WŁADCZYNI SWIATA. 
w roli głównej MIA MAY » 


5-ta SERJA 


OFiR, MIASTU | 
przeszłości | 


Dramat w 6 aktach, 


| Rzecz dziele się w Afryce Południowej, w jen 
| darnem mieście, Ofirze. 


i a braz PRZYBYWA zastosowana muzyka. 
/tnieg O seansu ganit o ) godz. 3,30. a 


k Ed 


' literalnie całym 


"Roboama skorpjonami 


W dniu 22 b. m. odbędzie się 


Koneer 


1p. 


w ogrodzie przy restauracji Zacisze 
Z poważaniem ZARZĄD. 


Od wtorku 17 
do 22-go maja 
włącznie. 


„SFINKS' 


LANTET dramat detik vapi p; t. 


Tajemnica domu Ne 30 


detektywny dramat w 6-ciu częściach. 
Zatopienie największego. okrętu przez bandytów, 
Wałka na dachu pociągu błyskawicznego. 
*"W' roli głównej detektyw JANSON. 


Od poniedziałku 23-go maja 1921 r. 


5-a serja WŁADCZYNI DŻUNGLI 


Tylko 0 dni 


Lloyd George 
chory umysłowo. 


U 
otrzymujemy następujące, 


„Mowa Lloyda Georgea 
z 13 maja r.b. wstrząsnęła 
światem. 
Prasa wszystkich krajów 
żywo zareagowała. Polska, 
schłostana wedlug recepty 
po 
otwartych ranach, osłupiała 
ze ździwienia i boleści... 

Tymczasem zmieńmy kąt 
patrzenia. Przypuścimy, że 
nie chodzi tu o premjera 
angielskiego, lecz. o zwy- 
kłego śmiertelnika, który w 
czynach swych wykazuje 
coraz większy rozbrat z lo- 
giką, grożącą poważnymi 
konsekwencjami dla szero- 
kich kół. toczenie poda- 
je do sądu o kuratelę. Li- 
sty poddawane są eksper- 
tyzie psychiatrów. Jakiż 
byłby werdykt biegłych przy 


analizie przemowy Lloyda 


Georgea? Jednogłośnie o- 
rzeczonoby kuratelę i zam- 
knięcie w domu zdrowia 
wobec oczywistych dowo- 
dów paranoi. 


Wiadomo każdemu psy- 
chiatrze, że związek styli- 


styczny i gramatyczny rwie 


Sosnowiec, 21 maja. 


Od wybitnego lekarza, zajmującego się specjalnie psychiatrją, 


godne zastanowienia uwagi. 


się u paranoików dopiero w 
ostatnim stadjum. W pierw- 
szych stadjach argumenta- 
cja bywa nawet na pozór 
świetna i błyskotliwa, pełna 
dowcipu, ale operująca prze- 
słankami jakby w karyka- 
turze. -Obrazy i remini- 
scencje robią wrażenie o- 
brazów zwierciadeł wypu- 
kłych, gdzie każdy rys pra- 
wdziwy jest w nieprawdo- 
podobny sposób rozciągnię- 
ty i wykrzywiony. W co- 
dziennym życiu obserwuje- 
my to w przemówieniach 
alkoholików. 

Występuje również wy- 
olbrzymienie sympatji do 
oświadczeń miłosnych i nie- 
chęci do szału nienawiści. 
Szczątkowe produkty da- 
wniejszych procesów my- 
ślowych, dawno przebrzmia- 
łych, .reminiscencje . ongi 
przeczytanych pism ulot- 
nych, bezkrytycznie brane 
są za niezbite fakty, na któ- 
rych schorzała wyobraźnia 
buduje swój pseudo=logicz- 
ny gmach. 


PE zo to spotykamy 


$ aS. ać. RPO. r 


Arn RAR > 
Je) s ZZM A 
A MY 


w przemówieniu Lloyda 
Georgea: „Sląsk z ludno- 
ścią odwiecznie niemiecką, 
a napływową polską =  _ 
prawdopodobnie _ remini- 
scencja ulotnego pisemka 
niemieckiego, rozrzuconego 
pó całym „świecie. Odda- 
nie Wilna Litwie przez ko- 
alicję — postulat Taryby, 
również rozrzucany ulotnie = 
w kołach angielskich. Cicha i wi 

sympatja dla niemców,spo- 
tęgowana do oświadczenia A 
miłosnego aż do oddania 
im polaków i Francji na 
pastwę z  przekreśleniem 
traktatu wersalskiego wła- 
„cznie. Sympatja dla bol- 
szewików przeradza się w 
panegiryk na naród rosyj- 
ski; niechęć do Polski —i 
szał nienawiści. 

Choroba Lloyd Georgea 

dziwić lekarza nie może. - 
Wszyscy główni działacze 

wojny światowej są u ; 
słowo przepracowani. R = 
wysiłku przy rozplątywaniu 
węzła interesów literalnie 
całej kuli ziemskiej, po wy- 
tężeniu kilkuletnim w śmier 
telnym zmaganiu się z po- 
tęgą niemiecką, to nęd siły 
ludzkie. Nie zapominajmy: 
przytym, że anglicy odbie- 
rają wykształcenie jedno- 
strone. Po za Anglją i jej 
kolonjami, świata nie znaj 
Llyod George mylił 
ze Sląskiem. A tu życ 
zmusiło starego, spracow 
nego człowieka do pochł 
nięcia cati Di 


wszechśw 3 >» 
kilkunastu r asięcy!! 
rat mózgowy odmawia | 
słuszeństwa. y 


Wilson zachorował i wj 
cofał się. Clemenceau le 


Dechanel wpadł w o 
Nasz Dmowski w zac 
powoli przychodzi do | 
Lloyd George, trwając 
początku wojny na sta no- 
wisku, padł pod nadmia: 
pracy. 

Losy świata w ręku c 
wieka chorego!!! 


Bywało to za 
rzymskich ale „orbis 
rum“ — świat ów 


obejmował nieco rozsz 
ne pobrzeże Srodzie 
morża, dziś ob 
obie półkule. 

Skutki choroby ce 
spalone miasta, 


łe prowincje -znisz 
wyludnione. 


gdy jego dyktator 
straci = D-r. r B 


i ckiej, 


mie powinny 


Bi Sląska mają 


[REPREZE ZAAROAEA ZAEj 
Kino „ZACISZE” 


B 


ŻYGIE i 


Od poniedziałku 16 maja r. b. 


HONOR OJCZYŹNIE 


Fragment z piekła bolszewickiego w 6 cz z rodakiem na- 
szym STRZYZEWSKIM w roli głównej. 

Obraz wykonany przez rosyjską wytwórnię „Ruś“ w Jałcie, która 

w ucieczce przed bolszewikami przeniosła siedzibę do Paryża. 


Sejm o sprawie G. Śląska. 


Rezolucja. 


Warszawa, 20 maja. 


(Przez telef.) 


Na dzisiejszym posiedzeniu 
sejmu uchwalono wszyste'mi 
głosami przeciw głosom NPR. 
rezolucję, którą ;podajemy w 
streszczeniu : 

Jakkolwiek traktat wersalski 
przyznał początkowo bez za- 


. strzeżeń G Sląsk Polsce, jed. 


nak naród polski poddał się 
lojalnie plebiscytow:, na któ: 
rym większość gmin oświad= 
czyła się za Polską. Na wia 
domość, że znów zagraża zie- 
mi tej jarzmo pruskie lud ślą. 
ski chwycił za broń, przeno- 
 sząc Śmierć nad niewolę, jak 
to czynił paród polski przez 


150 lat swej walki o niepodle- 
głość. 

Przyjmujac deklarację tządu, 
sejm oświadcza, że rząd i na- 
ród stoją n ezłomnie ba grun: 
cie traktatu wersalskiego i 
wyraża przekonanie, Że wpro- 
wadzenie w życie traktatu 
przywióci spokój na G. Slą. 
sku, natomiast dopuszczenie 
Niemiec do nży'a siły prze: 
ciw ludowi górm śląskiemu za- 
graża pokojowi powszechnemu. 

Nakoniec sejm wyraża ubo- 
l*wanie z powodu ofiar posie- 
sionych przez wojska włoskie, 


420 miljonów za włochów 
zabitych na U. Sląsku! 


Opole, 20 maja. 


(Tel. własny.) 


' Komisja  międzysojusznicza 
określiła sums, którą Polska 
ma wypłacić za zabitych wio- 
chów. Suma ta wynosi 7 mil 


jonów lUrów, co przy kursie 
obecnym 60 mk. za lira równa 
się 420 miljioaom marex. 


Organizacja handlu 
z Górnym Sląskiem. 


= Wiekowe waruazi handlu 
na Górnym Siąsku, oparte ra 
potężnej organizacji nięmie- 
z Cchwiią przyłączenia 
Sląska do Polski, nie mogą i 


zmianom, o ile nie chcemy ta- 
mować normalnego rozwoju 
wielkiego i pomocniczego prze- 
mysłu śląskiego. Natomiast o 
ile bogactwa ziemne Górnego 
zasilić Rzeczpo- 
spolitą Polska, wicieo nasz 
rodzimy haodel dostosować 
się do nowych warunków han- 


- dlowych i przemysłowych, ja- 
kie przyłączenie Górnego Sią- 


ska niewątpliwie wytworzy, 
oraz do nowych i niezcanych 


/ dotychczas konjunktur, ktore 


na rynku specjalnie węglowym 


z tego względu zapanują. 


Zmiana dotychczasowych wa- 


_" ruoków handlu w Polsce, nie- 


' od kupiectwa, 


stety, ne zależy tylko od za- 
interes.wanej warstwy, t. j, 
Tysiące obo- 


strzeń, zakazów, ograniczeń 


éte, vtóre w ciągu 2 lat ostat- 
= ~ mich sypały się, 
obfitości, z gabinetów jmini- 


jaz z rogu 


 sterjalpych, całkiem zabiły ini- 


p: w- Auf prywatną kupiectwa, 
/ tak że 


obecnie w wielkim świe: 

cie handlowym xupiectwo pol- 
skie jest igoorowace i jako 
poważny czynnik odbudowy 
życia gospocacczego w Euru- 
jie żadnej roli nie odgrywa, 
í y nie- 

sny niski i chwiejny kurs 
ej waluty, uniemożliwia- 
Ti alną kalkulację, to 
dziemy do jedynej konklu- 
_ że z dotychczasową pra- 


uliedz żadbym ' 


AA 


Sosnowiec, 20 maja. 


ktyką, stosowaną przez rząd 
w Stosunku do kupiectwa, na- 
leży raz na zawsze zerwać. 

W pierwszym rzędzie już 
najpilniejszą rzeczą jest znie- 
sieme państwowego urzędu 
węglowego, a więc przywró- 
ceme wolnego tandiu węglem, 
oczywiście pod pewną rozum: 
ną kontrolą rządu. Na Śląsku 
Górnym, jak kategorycznie i 
vroczyście ze strony miaro- 
dajnej zapewniono, zmiany w 
dotychczasowym handlu wę- 
glem nie nastąpią, o ileby więc 
P. U. W. utrzymano w Pol- 
sce nadal to całe pośredni- 
ctwo sprzedaży węgla Śląskie- 
go pozostanie w rękach kilku 
potężnych . firm miemieckich, 
mających swoje filje na Slą- 
sku, a kupiectwo polskie bẹ- 
dzie... płaciło podatki. 

Nasz bandel węglowy, wy» 
darty kupiectwu przez oku- 
pantów dla wiadomych celów, 
został przez rodzimy rząd cał- 
kiem unicestwiony i zastąpiony 
przez P.U.W., którego dobro- 
czynoą działalność namacalnie 
odczuł zarówno przemysł łó tz- 
ki, jak udność wielkich miast 
w okresie zimy. 

A jednak tragedja wielkiego 
handlu węglowego u nas istnie- 
je, należy tylko dać kupie: 
ctwu możność zorganizowania 
nanowo handlu tego, a rychło 
się przekonamy, że wszystkie 
kominy fabryczne w Polsce 
dymić się będa, — co więcej 
— powstaną nowe | jeszcze 
nadmiarem produkcji zasilimy 
Europę. | 
ża K. 
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Niepowodzenia w Brukseli. KRONIKA. 


Oświadczenie Hymans'a. 


Przybył tutaj przewodniczą- 
cy konferencii polsko-litewskiej 
p. Hymans. Odbył on już kil- 
ka narad z miarodajnymi przed- 
stawicielami świata polityczne- 
go i złożył im. sprawozdanie 


Paryż. 20 maja. 


co do przebiegu ukła dów, 
P. Hymas oświadczył, że ma 
bardzo małą nadzieję co do 
porozumienia. Sprawa Wilna 
wytwarza zdaniem jego trud- 
pońci nie do przezwyciężenia. 


Sejmik będziński 
i a Górny Sląsk. 


Rezolucja. — 300 tysięcy 


Seimik będziński na plenar- 
nym posiedzeniu w dniu 18-go 
maja 1920 r., powziął uchwa- 
łę z postanowieniem przest». 
nia jej drogą telegraficzną p. 
prezydentowi ministrów i p. 
marszałkowi sejmu, Tresć u- 
chwały jest następująca: 

1. Wyrażamy hołd 1 cześć 
ludowi górnośląskiemu, który 
chwycił za broń w obronie 
swych praw narodowych, 
Stw'erdzamv, że odpowiedzia|- 
ność za ruch ten i krew prze- 
lapą spada przedewszystkim 
na tych, którzy próbowali lud 
ten póświęcić interesom spe- 
kulacji międzynarodowej. Lud 
górnośląski dowiódł, że jest 


polski, że 2 Rzeczpospolitą 
Polską chce się połączyć i 
wszelkie próby  spętania .go 


kajdanami dyplomaci! europe] 
swej umie odeprzeć ostrzem 
bəgoeta, 

2. Stawiamy przed opinią 
całego Świata próbę ze strooy 
pewnych państw koalicji prze» 
trymarczenia praw ludu pòl- 
skiego wbrew jego wyrażonej 
woli i postanowieniom traktatu 
wersalskiego, oraz zwracamy 
się z gorącym wezwaniem do 
narodu fraocuskiego, by pa- 
miętny aa niedawny los, przez 
tych samych niem ów zagar- 
niętaj Alzacji i Lotaryagi!, 
stanął razem z Polską w obro- 
nie traktatu wersalskiego i 
zwycięstwa nad uiemcatn!. 

Apelujemy do sumien'a ca- 
łego Świata, a w szczególro- 


wersalskiego, 


marek dla powstańców. 


Będzin, 20 maja. 


ści. Staaów Zjednoczonych, 
aby w mięniu głoszonych 
szczytoych ideałów ludzkości 
zapobiegł dalszemu rozlewowi 
kiwi | katastrofalnem następ- 
stwom dalszych walk. 

4 Wzywamy sejm i rząd 
polski, by opierając Się na 
np'ezłomnej woli całego naro- 
du polskiego, stwierdzonej 
krwią, obfice przelauną przez 
bobaterską ludność Sląska 
Górnego, z całą stanowczo- 
scą i godnością, odpowiada. 
iącą mocarstwowemu stanowi- 
sku państwa polskiego, oświad 
czył mocarstwom  sprzymie” 
rzonym, że Sląsk Górny, zgo- 
dnie z. brzmieniem traktatu 
mus: być bez- 
zwłocznie I na wieczne Czesy 
przyłączony z. powrotem do 
R'eczypospolitej Polskiej i że 
wszelkim usiłowaniom .zmie- 
rzającym z jakiejbądź strony 
do nszczuplenia praw Polski 
do Sląska, rząd polski oprze 
się w sprsób najbardziej ka- 
tegorycznęy, nie wyłączając, w 
razie uznanej potrzeby, oporu 
zbrojnego. 


5, Wierzymy, że tea wysiłek 
ludu górnośląskiego nie pój- 
dzie na marne i przy stanow- 
czej postawie rządu polskiego 
doprowadzi do zwycięstwa 
słu»zrej sprawy. 

Jednocześnie sejmik prze- 
znaczył na rzecz powstsńców 
gornoślaskich sumę marek 300 
tysięcy. , 


SKŁADAJMY DATKI 
NA POWSTAŃCÓW! 


Grożba czarnego strajku. 


Za niemieckie pieniądze. 


Komuaiści w Zagłębiń mie 
próżnuja, chcąc najwyrażoiej 
przyjść z pomocą, niemcom za 
których pieniądze namawiają 
ciemnych robotników do straj- 
ku i to w dodatku do strajk tat 
zw. czaruego, który ma na 
celu zalanie kopa'ni, a więc 
zaiszczęnie warsztatów. pra- 
cy robotnika, 

Za powód do strajku posłu- 
żył komunistom fikt potrąca- 
nia robotaikom podatku od 
zaro- ków, Przeciętnie potrą- 
ca się robotnikowi 1,4 proc. 
czyli mk. 1,40 od każdych za: 
robionych 100 mk., przyczym 
do zarobków dolicza się war- 
tość aprowizacji. 

Strajk znajduje zwolenni- 
ków tylko wśród najciemniej- 
szych robotników, gdyż ani 
jedna fabryka w Zagłębiu nie 
strajkuje, a w fabrykach > pra 
cują przeważnie rzemieślnicy, 
którzy zbałamucić się byle 
przybłędzie nie pczwolą. 

Komuarści wmawiają w ro- 
botnika, że za czas strajku o: 


„i możemy 


Sosnowiec, 20 maja. 


trzyma | zapłate i aprowiza- 
cję. Jest to grube nieporozu- 
mieoie. gdyż w Polsce istnieje 
wolność wtrajków, ale istni je 
też wolność niepłacenia za 
strajki, 

Ioformowaliśmy się w tej 
mierze w sferach miarodajnych 
zapewoić robotoi* 
ków, że ani pieniędzy ani 
aprowizacji 
mimo to podatęk musi być 
Ew, gdyż państwo ża. 
doe bez dochodów istaiećby 
nie mogło. 

W dniu wczorajszym straj- 
kowały całrowicie kopalnie: 
„Grodziec I°, „Koszelew* i 
„Paryż”; częściowo nie pracu. 
ja: „Saturno“, „Wiktor“, „Łagi= 
sza*, „Fjora“, „Mortimer* i 
Reden“, 

Otumanieni rcbotaicy nie 
zdają sobie sprawy, że jeden 
dzień strajku kosztuje ich wię. 
cej, niż podatek miesięczny, 
no i zapominają, że strajk ich 
degadza najwięcej niemcom, 


ane i ZA 


nie otrzymają, a ' 


którzy płacą słono agitaterom. pt 


Kalendarzyk. 


Dziś Feliksa 
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Jutro Julji 
Wsch. słońca 4m. 6 
sobota Zachód ,„ 7 m.55 


Przyjęcie do szkoły 
podchorążych. Pragnąc u- 
mozżliwić dostęp do szkoły 
podchorążych typu pokojowe- 
go większej ilości kandyda- 
tów, mibisterjum spraw woj- 
skowych  przesunęło termio 
wnoszenia podań do dpia 1 
czerwca r. b. dla tych kandy- 
datów wojskowych, czynaych 
lub urlopowanych beztermino- 
wo, którzy me pos'adają ma- 
tury szkoły średniej, pragną 
poddać się w szkole podchorą- 
zych uproszczonemu egzami- 
nowi wstępaemu z wykwształ 
cenia ogólnego w zakresie 8 
klas gimnazjum o typie buma- 
nistyczńyra bez jezyków ob- 
cych. Przesunisty iównież zos 
stał do donta 10 lipca .. b, ter- 
min wnoszenia podań o przy- 
jęcie do wymienionej szkoły 
„dla absolwentów państwowych 
i prywataych szkół średnich. 


Wyjaśiia se przytym, że 
absolwenci prywatnych szkół 
średnich, zdający egzaminy 
dojrzałości przed komisjami 


egzaminacyjnym, powołanymi 
przez ministerjum wyznań re- 
ligioyvch ' oświecenia putlicz - 
nego, wolni są cd jakichkol: 
wiek egzaminów wstępnych 
po wezwaniu do szkoły. Po- 
dlegają oni tylko — jak wszy- 
scy kandydaci — dokładceimu 
badaciu ich zdolności fizycz 
nej. 

Kandydaci obu kategorji zo: 
staną osobiście zawiadomieni 
przez oddział IH sztabu mia, 
spraw wojskowych o terminie 
stawienia się w szkole. 


Bestjalstwo niemiec- 
kie. Wczoraj przed lokalem 
redakcji wywiesiliśmy 7 zdjęć 
fotograf cznych  pośmiertnych 
ofia: okrucieństw teutońskich. 
Krew śŚciaa się w żyłach na 
widok tych zwłok, pokraja- 
nych w sposób, budzący zgro- 
zę. Tłumy publiczuości przy- 
glądały się tym fotografjom, 
wyciakających z oajtwardszych 
serc uczucie bezmiernej litości 
dla męczeaników | mesłycha- 
nej pogardy dla katów-niem- 
ców. 


W notatce naszej o mis- 
nówaniu nowego naczelnika 
lichwy wspomioaliśmy o ta- 
powniku inspektorze aprowiza- 
cji Reubourgu, którego nazwi- 
ska nie wymienił śmy, czynimy 
to jednak obecnie zę względu 
na innych pp. inspektorów a- 
prowizacji, którzy byli w Be- 
dzinie, a pa których żadne po. 
dejrzenie .0 czyny nieetyczne 
nie ciąży, 


Orgje komunistów. 
Dzięki ootychczasowemu sta. | 
uowisku P, P.S. w sprawie 10: 
proc. podatku dochodówego, 
ściąganego z robotników, trwa- 
jący w ubiegłym tygodnia 
strajk został przerwany. Nie= 
stety, odłam lewicowy tegoż 
strouuictwa zdołał usunąć do= 
tychczasowy zarząd organiza- 
cji zagłębiowskiej i przeforso= 
wał swych menerów, którzy 
odrazu proklamowali , strajk, 
który już od dnia wczorajsze- 
go wybuchł na n eztórych ko» 
palniach. i 

Dziwnym jest, iż Warszawa 
np. zdobyła się w podobaych 
wypadkach na akcję Zapobe. 
gawczą i uiworzyła silaą orga. 
nizację przeciwstrajkową, któ- 
ra oddała duże przysługi i ła- 
mała strajki komunistyczne, u 
nas natomiast nikt o tem nie 
pomyślał i żywioły bolszewic= 
«ie coraz więcej podnoszą swe 
zbrodnicze łby i to przeważnie 
w pajkrytyczniejszych dla pań. 
stwa chwilach. Wi 


mą między *ruzynami tow, 
sportowego „Viktorja“ w Sos 
nowcu Pogoni i tow. sport. 
„Sosnowiec“ przy licznym u- 
«dziale publiczności podczex 
sprzyjającej pogody. R=zol 
tatem gry było: 2:1 na korzyść 
f drużyny „Victorji* w zawo- 
dach z I drużyną tow, „Sos. 
nowiec” i 1:0 na korzyść I[ 
drużyny tow. „Sosnowiec“ w 
zawodach z Il drużyną „Vic. 
torji“. I drużyna „Viktorji“ ur 
zyskała obydwie bramki z „ie- 
denast*k", drużyna zaś tow. 
„Sosnowiec“ ze strzałów gra- 
czy ataku. Sędziowali: pp. Mo: 
sur, Kiepura i Sularz. 


Z sosn. tow. 
„Sosnowiec Na ogolnym 
zebraniu członków Został wy: 
brany nowy zarząd, który u- 
konstytuował się jak następu 
je: prezes — Aleksander Rene; 
sekretarz — Nikodem Kałkow 
sk; skarbnik — Juljan Mosur 
j góspodarz — Stanisław I kra. 
W skład komisji rewizyjnej 
weszli pp. Józef Krężel i Su 
larz. Kapitapamı drużyn piłki 
nożnej są: |-Szej p. Sularz i 
fl-ej p, Kałkowski. 


Odom schadzek wczo- 
raj sąd okręgowy w Sosnow- 
cu rozpatrywał między inoym! 
Naimana 


sprawę Benjamiaa 

przeciwko Jakóbowi S'iizgol- 
dowi w Będzinie o ceksmi'sję 
z mieszwąnia i herbaciarni 


przy ulicy  M>drzejowskiej. 
W lej iostarcji Świadkowie 
ustali, że S'iizgold utrzymuje 
zamiast herbaciarni dom scha 
dzek i prowadzi potajemay 
wyszyok wódki. Chcąc uchro- 
nić sę od eksmisji pozwany 
S. powołał sę na 30 śŚwiad- 
ków, którzy rzekomo mieli 
mdowoinić, że nie prowadzi 
domu schadzek i jest czysty, 
jak Dbrylaot. Sąd powyższy 
wniosek odrzucił i wyrok 
eksmisji zatwierdził. 


Wielki koncert W nie- 
dzielę, t. j. jutro, o godz 8.ej 
wieczorem odhedzie się w sga- 
i resursy w Dąbrowie wieki 


koncert, z udziałem solistów i. 


cbórów T-wa muzycznego. Kto 
«chce przyjemcie spędzić: wie- 
czór, niech spieszy z nabyciem 
biletu, których pozostała już 
niewielka ilość, 


Dochód z koncertu przezna- 
czano na powstańców górno- 


Utonięcie. Wczoraj rano, 
o godz. 7 niejaki Antoni G'a- 
bowski, lat 17, mieszkaniec 
‘Starego Sielca, robotnik szklar- 
ni p. Muszyńskiego i Ski w 
SSielcu, chcąc się podczas pra- 
cy ochłodzić, poszedł się ką. 
pać do pobliskiego gliniaka 
obok kościoła. Podczas kąpa- 
nia dostał kurczów i utonął, 


Zwłok utęp'oaego Grabow- 


Podpalaczka. 


POWIEŚĆ 
62. 

— Wszakżem ci mówiła, że 
"mam cokolwiek oszczędzonych 
pieniędzy; rozpoządzaj niemi jak 
zechcesz, O daję je tobie na- 
rzeczonemu, jako przyszłemu 
memu mężowi, 

-— Ne przyjmę tej 
nie, nigdy! 

— Lucjanie! odmowa twoja, 
wielką m! przykrość sprawią 
ozwała się córka joanna For- 
«gier, — pozbaw'asz mnie roz- 
koszy przyjścia tobie z pomo- 
cą! och! to bolesne, nadmiar 


ot ary, 


bolesne. Lecz wreszcie — do- 7 


dała po chwili — masz kole- 
gów przyjaciół na stanowiskach 
w których mogliby tobie być 
użytecznemi, dlaczego me 
udasz się do nich o pomoc w 
tym razie? 

| — Zebrać — zawołał Lucjan 
-4 oburzeniem, 

— Ach! cóżes wyrzekł mój 
kochany — mówiło dziewczę, 
<kliwem go obrzucając wą 
głam 


sport. 


skiego szukano kilka godzia i 
dopiero znaleziono je przed 
samym południem, 
Pożar. W ubiegłą środę o 
Rodz. 12 w południe we wsi 
Ługisza w posesji Aleksandra 
Wita wszczął się pożar z n'e- 
wiadomej przyczyny. Pożar 
umiejscowiłv okoliczne straże 
ogniowe. Spłonął tylko dach 
domu Wita. Straty wynoszą 
50000 mk. Podczas tiumienia 
pożaru znaleziono spalony ka- 
rabin systemu „Beriana*, 


Bandytyzm. Przed kilko- 
ma dmami na Marc'n: Lakote, 
mieszkańca Włodowic, w le- 
sie wsi Nierada, obok Zawier» 
cia, o godzinie 9 rano napa- 
dło dwóch bandytów, uzbro= 
jonych w rewolwery, Baadyci, 
przystawiwszy do głowy re: 
wolwer napadnietemu, zrabo 
mu 37000 mk, poczym 
umknęli w głąb lasu. Siedztwo 


wali 


* toku, 
Pogoń za królikami. 
Daaj chłopcy Leopold Ko- 


nieczko lat 12 i Felks Radzie. 
jewski łat 17, mieszkańcy Bę- 
dzina, gonili za królik -mi, któ- 
re uciekły im na cmentarz 2y. 
dawski w B;dzinie, Króliki 
ukryły się w otworze w jed- 
nym z grobów, wobec czego 
chłopcy grób częściowo roze 
kopali. Ojciec zmarłego syna 
Ferszterfad ‘zwrócił się ze 
skargą duo policj. Chłopców 
pociągnięto do odpowiedzial- 
ności sądowej, j 


Kradzieże. T-of lowi Sa- 
pota, mieSzkańcowi wsi Woj- 
kowice-Kościelne, około Gzi- 
chowa, w chwili gdy odszedł 
od wozu pa pewjen czas, skra- 
dziopo worek z mąką, w któ- 
rym Spota miał ukryte 16000 
mk. Na śad złodziei nie na- 
trafiono. 

Bolesławowi Jędrusikowi, we 
wsi Wojkowice.Kościelne skra- 
dziono produsty zbożowe war- 
tości 5200 me. Sledztwo w toku. 

Teodorowi Jędryczkowi w 
Grodźcu złodziej skradł w no- 
cy obuwie wartości 10.000 mk: 
Na miejscu kradzieży złodziej, 
widocznie spłoszony,j pozosta- 
w ł siekierę i umkuął, 

W szpitalu żydowskim w 
Sosnowcu niewiadomi sprawcy 
skradli w nocy 16 kor i ko- 
zuta. Szkoda wynosi 8700 me. 
Siedztwo w toku. 

Od uderzenia pioruna. 
Przed kilkoma dniami podczas 
burzy piorun uderzył w sto- 
dołę Mujanny Okraskowej we 
wsi Włodowice pod Zawier- 
ciem. Spłonęła cała stodoła. 
Straty wynoszą około 20000 
mk. Pożar stłumiła miejscowa 
ochotnicza straż ogniowa, 


WŁAMANIE. Do sklepu 
Samuela Kirszoauma na 3 m 
piętrze w Będzinie, przed kilku 


o maie wyobrażenie iż są- 
dzisz mnie być zdołaą do po- 
dobnie upokarzającego postą- 
pienia? 

— Wybacz mi droga — od- 
rzekł, całując jej rękę; — co 
zaś do owym kolegów, przy- 
jaciół o których mówisz... 

— To? 

—- Przyjęli mnie grzecznie, 
dopóki nie wyjawiłem, iż po- 
trzebować ich będę, aastępnie 
uaicać mnie zaczęl, a wkrót- 
ce drzwi pozamykali przede- 
moą. Odszedłem z sercem zra- 
nioaym głęboko! > 

— Í wszędzie tak było? 

— Wszędzie — rzekł Lucjan 
z Ciężkiem westchnieniem. 

— Nawet i ów młody czło- 
wie, dla którego chowałeś 
giębotą życzliwość i tyle chwa- 
lites przedemaą jego zacne 
przymioty charakteru? 

— Ach! Jerzy Darier, 
ukochany towarzwsz 
gjam Henryka IV-go. 

— Byłeś u miego? 

— Nie! 

— A dlaczego? 

— Niewiem gdzie mieszka, 
niespotkaliśmy się z sobą od 
lat sseściu, 

— Być może mieszka w Pa- 
ryżu? 


mój 


ES o E WWE ż 


z kole- 


tego. | 
iż ou obrał sobie za- 7 


dniami w nocy włamali się 
złodzieje, jednak nie zdążyli 
nie ukraść, gdyż zostali spło- 
szen! przez właściciela sklepu. 
Podejrzane trzy kobiety zo- 
stały aresztowane i osadzone 
w więzieniu będzińskim. 


Włóczęgi. Policia śledcza 
w Będzinie aresztowała dwuch 
podejrzanych osobników na 
bruku będzińskim. Są toA bram 
Kapinos i Icek Fiam, mie- 
szkańcy Białegostoku, którzy 
nie umieli wscazać celu swo- 
jego przybycia do Będzina. 

atrzymanych osadzono w bę. 
dzińskim wiezieniu, a sprawę 
skięrowano do sądu. 


Z teatru. 
Dziś premjera ostatniej 


nowości „Wesoły astronom“ 
Lehara, tak zaciekawiającej 
melomanów naszych. Lehar 


znany nam z wielu pięknych i 
melodyjnych operetek każe się 
spodziewać i tym razem wszv- 
stkich tych zalet w „Weso- 
lym astronomie“. Tak też jest 
rzeczywiście: operetka ta mu- 
życznie stoi na wysokości za- 
dania, a libretto zaspokaja n-j- 
wybredniejszy gust. Zresztą 
dzisiejszego wieczoru „Weso- 
ły astronom“ wykaże nam peł- 
nię swych zalet. 

„Jutro wieczorem powtórzo- 
Dy zostanie „Wesoły astro- 
nom“. Po południu pełoa hu- 
moru satyra operetkowa „Bo- 
baterowie*. 

W poniedziałek w My 
słowicach „Major ułanów”, 

We wtorek w Będzinie 
„Wesoły astronom“. 

W środę w Dąbrowie 
„Wesoły astronom*. 

W czwartek w Sos- 
nowcu „Nitouche“, 


Tabela wygranych. 


3-cia loterja państwowa. 
Warszawa, 20 maja. 
(Przez telef.) 
Dziś w drugim dniu ciągn'e- 
nia 1 ej klasy wygrały: 
150 tys. mk, Ne 8929 


80 „ „ MN 52508 

20 „ „ N 61693 

10» „ N 11312, 50566 
8 w» „ NE909,20410 34301 
54123 

B40x.1;N8+46787. 


Ofiary. 
Na powstańców górnośląskich. 


Cech murarzy w Będzinie mÈ. 
600. 7 drużyna zagłębiowska 
B. O. mk. 300. 


— Kończył kurs prawa, chciał 
zostać adwokatem, 

— Jeśli jest adwokatem łat. 
wo byłoby go odoaleść. 

— Bezwątpiecia, lecz na co 
się to przyda? Pczyjmie mnie 
jak drudzy. Skoro się udam 
do niego, żyskam jedynie roz- 
czarowanie i nową bolesć dla 
siebie. 


— Kto wie odrzekło, za- 
myślając się dziewczę — kto 
wie — powtórzyła po chwili 
czy jego serce nie pozostanie 
dla ciehie takiem, jak było 
niegdyś? Przeczucie moje mi 
mów), że masz w nim praw- 
dziwego przyjaciela. Jeśli maie 
kochasz Lucjan'e, staraj się go 
odnafeźć i pójdź do niego. 

— Ządasz tego «oniecznie. 

— Proszę cię o to. 

— A więc ukochana spełnię 
twą wolę. | 

— Jak rychło zobaczysz się 
z nim? 

— Dziś jeszcze. 

— l nie dasz się owładnąć 
zwątpieniu, nie stracisz odwagi? 

— Nie. 

— Przyrzekasz mi to? 

— Przysięgam! 

— Och! — otóż obietnica, 
która mi ciężar zdejmuje z 
serca — zawołała Łucja ror- 
radowana; — przytłaczał mhie 
on, teraz oddycha 

M do 


m swobodniej 


P. T. Czernikiewicz znalezio- 
ne na Dworcu R. mk. 600 prze- 
znacza na powstańców górno- 
śląskich. 


Na powstańców gornośląskich 
X: 1 Z. mk. 368. 


Jan Tschinke! z 
mk. 132. 


Józef Siewniak i Teofil Żyłka 
marek 100. 


Warszawy 


Telegramy. 


Budżet państwa. 
Warszawa, 20 maja. 
(Przez telefon.) 


Do sejmu wpłynął budżet 
przewidujacy w przychodzie 
18.537.366 tys. mk., w wy- 
datkach zaś 198.674.160 tys. 
mk. Niedobór więc w ro- 
ku bieźącym wyniesie z 
górą 180 miljardów mk. 


Przygotowania 
do odwetu. 


Berlin, 20 maja. 


„Freiheit“ podaje nastę- 
pujące doniesienie swego 
korespondenta z G. Sląska: 


„Kontrakcja niemiecka jest 
już w toku. Widziałem w 
Opolu wielu uzbrojonych 
niemców. W czwartek by- 
łem w Kluczborku, gdzie 
znajduje się 5 tys. żołnie- 
rzy niemieckich, uzbrojo- 
nych w karabiny maszyno- 
we.“ 


Dymisja Sapiehy 
i Piltza. 


Warszawa, 20 maja. 
' (Przez telefon.) 


Dymisja Sapiehy, zgło- 
szona na posiedzeniu rady 
ministrów wczoraj w nocy 
została przyjęta. 


Jednocześnie ustępuje pod- 
sekr. stanu minist. spr. za- 
gran. Erazm Piltz. Dymi- 
sja tego ostatniego spowo- 
dowana została niezadowo- 
leniem posła włoskiego z 


chodzę prawie wesoła. Do wi- 
dzenia mój luby — mówiła, 
podając mu rękę, idę do pra- 
cowpi z nadz'eja, że dziś wie- 
czorem gdy się zobaczymy, 
oznajmisz m! dobrą wiadomość! 

— Do widzenia Łucjo, dro- 
ga ukochanz! 

Dziewczę pochyliwszy się 
ku parz czonemu, podało mu 
do pocałunku gwć czoło, po- 
czem wybiegłszy, jeszcze mu 
z progu przesłała od ust po: 
żegnanie. 

Pani Augusta owa sławna 
modoiarka, mieszkała przy uli- 
cy świętego H>oorjusza, 

Łucja biegaąc z pośpiechem, 
nie zatrzymując się ni przy 


sklepach, a! ua przechodatów » 


nie zwracając uwagi, przebyła 
wktótce znaczną odległość dzie- 
lącą wyspe świętego Ludwika 
od ulicy Honorjusza. 

Młodę to dziewczę zamiast 
oczekiwać w szwala! jak inne 
pracownice, odnoszące robotę, 
miała szczególną łaskę swojej 
zwierzchniczki,  dozwolonem 
wejście do jej gabinetu i przy- 
ległych pokojów, w których 
ona sama pracowała. Na mo- 
cy tego weszła do salonu przez- 
naczoacgo do przymierzenia 
ubiorów, gdzie pani Augusta 
znajdowała się ze starszą pan- 
ną i młodem OslemraStoletoim 
niezaanem jej jasaowłosym 


4 


wywiadu, który ódbył z p. 
Piltzem redaktor „Journal 
de Pologne*. 


Zniesienie wagonów . 
oficerskich. 


Warszawa, 20 maja. 
(Przez telefon.) 


Ministerjum kolei w po- 
rozumieniu z  ministerjum 
spraw wojskowych  zniosło 
z dniem dzisiejszym wago- 
ny i przedziały dla ofice- 
rów. ` 


Afeta bałtycka 
na G. Slasku. 
Gdańsk, 20 maja. 


„Danziger Arbeiter Ztg“. do- 
nos: z Wrocławia: 

Na Sląsku przygotowuje się 
powtórzenie bałtyckich awan= 
tur. Orgesch gotuje się do 
wojny. Najważniejszym punk- 
tem koncentracyjnym orgeschu 
jest Brzeg. Nadchodzą tam cią- 
gle transporty z Saksonji, Ba- 
warji, Brandenburgji i innych 
prowincji miemieckich. Tran- 
sporty te są umieszczane na 
placu lotniczym i w obozie 
jeńców w Brzegu. Wszystkich 
przybyłych uzbraja się w ka- 
rabiny Nr. 98 i karabiny ma- 
szynowe, a potym wysyła się 
jako oddziały samoobrony na 
G. Sląsk. 

Urząd dyspozycyjny znajdue 
je się w miejscowoś:i Reichs. 
krone, gdzie przebywa mnó: 
stwo oficerów aż dv genera: 
łów włącznie. Uzbrojenie jest 
zupełoie powe, Ponadto przy: 
było z Berlina około 400 
reichsvehrzystów, 1 bataljon 
reichswebry i. kompanja kara= 
binów maszynowych. 

Do tej pory wysłane ia 
4 takie transporty w sile o 
150 — 200 ludzi. Ostatni tran= 
sport przybył z Niemiec w 
sile około 1000 ludzi. 


OKULISTA 
D-r. medycyny 


L. Cwibak 


Będzin, ul. Kołłątaja M: 30 Erlicha 

przyjmuje chorych na oczy od 

12'/,—2 popoł. i od 6—71/, wie» 

czór (w niedzielę od 12%, — 2 
popoł.) 


Z wyjątkiem grzeczsościdła 


owej klijeotki, ;paoi Augusta 
sama brała jej mive na jed- 
waboą suknię balową. podczas 
której to czynności dosiyszaw= 
szy szkrzypoięce drzwi, zwrós 
ciła się w tą stronę. 

— Ach! to ty Łucjo — wy. 
rzekła z uśmiechem do wcho:. 
dzącej — przybywasz w gą. 
mą porę: chcę ci powierzyć 
piloą robotę, wymagającą wie» 
le gustu i zręcznośc:, suknię 
balową, dls paany Harmant, 
na którą właśnie biorę miarę, 
Pragnę, ażeby jej wykonanie 
było arcydziełem. 5 

Łucja spojrzała na dziewczę 
jakie ujrzała po raz pierwszy 
w życiu; jednocześnie i Marja 
na njej wzrok zatrzymała; spoja 
rzenia obu dziewcząt nagle się 
skrzyżowały, , 


— A więc to pani b:-dziesz 
szyła mi suknie? — wyrzekła ` ke 
córka Jakóba G.raud. EX YNOSE 

Tak — odpowiedziała pani ŻĘ 
„Augusta. -- [Łucja jest „najs 
zdolniejszą z moich pracowate 
wprawy 


posiada ona gusta i 
wiele. Ufaj jej 


f 


w zupełności, 
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Tragedja goryla. 


W nowojorskim zwierzyńcu 
znajdował się jedyny żyjący 
w niewoli, młodziutki goryl. 
Jak twierdzą uczeni, goryle 
stanowią rodzinę małp aaj- 
bardziej zbl żonych do/ czło- 
wieka. 


Ow młody gory! został 
przed czterema laty schwy- 
tany przez oficera angielskie- 


go w Kamerunie, w Afryce, 
skąd wvpierano właśnie niem- 
ców. Ojciec młodego goryla 
został wówczas zabity za roz- 
paczliwy opór, jaki stawiał w 
obronie dziecka przed białym 
> „człowiekiem. 

; Młodziutki goryl stał się 
r własnośsią pani E. Cunniog- 
ham w Londynie. która, na- 
dając mu imię Jobn Daniel, 
wychowywała go tak, jak się 
wychowuje dziecko. 

5 Z małej małpy w przeciągu 
czterech lat wyrósł potężny 
okaz zwierzęcia, który swoimi 
manieram', ruchami i zwycza- 
jami przypominał człowieka. 
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Potrafił się zachować po- 
prawnie i jak prawdziwy 
dżentelmen. Zachowaniem 


‘ 


swoim zaioteresował nietylko 
zwykłą ciekąwość, ale uwagę 
badaczy. Był tak silny, że 
trzech mocnych mężczyzna nie 
mogło mu dać rady. Mimo to 
ze swoją opiekunką obcbce- 
dził się bardzo uprzejmie, 
choć w chwili wielkiej ucie- 
chy mógłby ją w swych po- 
tężnych łapach zmiażdżyć. 

Zdarzało się bowiem, że John 

Daniel kilka razy poturbował 

osoby, które mu się nie po: 

dobały. 

To dziecko afrykańskich 
puszcz upodobniło się jedna« 
niezwykie do człowieka. 

Goryl miał pasję do mło- 
dych i przystojnych panien. 
Nosił zaś w sobie dziwną 0- 
drazę do futer, których widok 
doprowadzał go do gniewu. 
Gdy tylko ujrzał futro na ra- 
i mionach, zapadał w' głęboką 
BY: welaocholję. 

3 Sprzedany do cyrku w No- 
wym Jorku, Jobn Daniel mu- 
siał się rozstać z Londynem i 
ze swoją opiekunką. 

W krótkim czasie tysiące 
ladzi zaczęło go oglądać, Stał 
się bowiem Sensacją dnia, jako 
jedyny okaz w niewoli, Zam- 
knięty w stalowej, klatce, 
każdym ruchem przypominał 
człowieka. Bystre oko ludzkie 
musisło nieraz ujrzeć w jego 
oczach jakąś utajoną tęsknotę 
i melancholję. Czasami też 
goryl uciekał przed natrętnymi 
ludżmi i jak dziecko. rzucał 
się na łóżko, aby się wraz z 
głową ukryć pod kołdrą. I tak 
pozostawał w ciągu długich 
godzin... 

Lecz w początkach kwietnia 
r. b. mądry John na dobre roz- 

chorował się i poważnie za- 
niemógł.  Opanowała go dzi- 
wea melancholja, której się 
poddawał jak człowiek. Oto: 
czono go niezwykłymi wygo- 

dami, a lekarze pospieszyli z 

pomocą. Widocznie jedpak 

klimat i powietrze wielkiego 
miasta nie ałyżyły jego zdro- 

‘wiu. 

W gorączce marzyły mu się 
spać  niczmierzone puszcze 
afrykańskie i ich podzwrotni- 
kowe powietrze. Choroba się 
komplikowała, po kilku dniach 
dostał zapalenia płuc. To skró- 
ciło jego męczarnie. Olbrzy- 
mi goryl, który w puszczy 
rodzinnej mógł pokonać lwa, 
umierał jak człowiek: w smut- 
"ku i melancholjj., Na ratonek 

jechała z za oceanu p. Cun- 
ningbau,ale już na czas nie 
zdążyła. 

Dziwnie przeżywał swoje 
Ostatnie chwile... Zapchany w 
kąt swego łó?ka i nakryty 
kołdrą, wszystkie pokarmy od 
siebie odsuwał. Obecność lu- 
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w klatce, przestał się podno- 
sić z posłania. Wówczas 
przeniesiono go do oscbnego 
pokoju na piętro, na łóżko 


LEZ | no gorące okłady. Nie pomo- 


dzi go złościła. Będąc jeszcze * 


_ położono materac i zastosowa-. 


gla nawet cbhinina i aspirina 
śmierć zrobiła swoje.. jego 
zwłoki oddano do amerykań- 
skiego muzeum historji natu- 
ralnej. 


Rozkład jazdy pociągów 
osobowych. 


Dworzec Dyr. warszawskiej. 


Przychodzą do Sosnowca: 


Ne 115 z Warszawy 5,00 rano 
133 z Częstochowy 7,45 rano 
413 ze Strżemieszyc 8,20 rano 


„141 z Zawiercia 1.25 po poł. 
„ 143 z Ząbkowic 2,45 po poł. 
„152 z Ząbkowic 5.50 po poł. 
„ 131 z Piotrkowa 6.05 po poł. 


Nr. 415 ze Strzemieszyc9,10 wieczorem 
„ 145 z Zawiercia 10,40 wieczorem 
147 z Ząbkowie 11,35 wieczorem 
113 z Warszawy 7,45 wieczorem 
411 ze Strzemieszyc 1,00 w nocy 
137 z Ząbkowic 2,35 w nocy 


(połączenie z pośp. pociągami z Kra- 
kowa i Warszawy o 3,15 w nocy). 
Ne 137 z Ząbkowic 8,30 ranoi 
(połącz. z pośp. z Krakowa o 5,32 r. 
odchodzi z Ząbkowic 5,50 r. 


Ne 139 z Ząbkowic 10,00 rano 
(połącz. o 9,15 r. z pośp. z Kra- 
kowa przychodzącym o 8,35 r.) 


Odchodzą z Sosnowca: 


Ne 412 do Strzemieszyc 1,50 wiecz. 


„ 130 do Piotrkowa 4,35 rano 

„ 140 do Zawiercia 9.20 rano 
„ 154 do Ząbkowice 9,40 rano 
„ 142 do Ząbkowic 10,50 rano 

„ 414 do Strzemieszyc 11,20 rano 
„ 146 do Ząbkowic 12,00 

„ 132 do Częstochowy 2.30 po poł. 
„ 144 do Zawiercia 5,00 po poł. 
„ 146 do Ząbkowic 8.10 wiecz. 
„ 115 do W awy 9.20 wiecz. 
„ 416 do Str ieszyc 9.50 wiecz. 


(ma połącz. z krakowskim kurje- 
rem do Warszawy). 
Ne 132 do Ząbkowie 12,30 w nocy 


(miejscowy połączenie z Ząbkowic 
pośp. do Warszawy 1,34 w nocy do 
Krakowa 2,27 w nocy). 


Ne i36 do Ząbkowic 2,40 w nocy 


(połącz. do Warszawy o 3,07 r. do 
Krakowa o 5,42 rano). 


Ne 138 do Ząbkowice 7,40 rano 
(połącz. z pośp. do Warszawy 8,55 r. 
Dworzec Dyr. radomskiej. 
Przychodzą do Sosnowca; 


Nr. 212 ze Strzemieszyc 8,15 rano 


(połącz. 3 krakowskim w Strzemie- 
szycach o g. 7.00 rano). 


Nr. 217 ze Strzemieszyc 9,05 wiecz. 


(połącz. z dęblińskim z krakow- 
skim o g. 7.40 wiecz.) 


Odcbodzą z Sosnowca: 


Nr. 212 do Strzemieszyc 6,00 rano 
(połącz. w Kazimierzu z pociągiem 
do Krakowa 7,10 rano). 


Nr. 216 do Strzemieszyc 6,50 wiecz. 
(połącz. w Strzemieszycach z po- 
ciągiem do Dęblina o 8,01 wiecz. 


Przychodzącą z Katowic: 


Nr. 243 z Katowic 12,03 w poł. 
Nr. 245 z Katowie 6,53 w. 


Odchodzą do Katowic: 


Nr. 244 do Katowic 2,00 p. p. 
Nr. 246 do Katowic 8,80 wiecz. 


Dr. Józef Hałacz | 


dyrektor powiatowego szpitala 
wenerycznego 


przyjmuje w chorobach wene- 

rycznych i skórnych od 8-7 

godz. popoł. (oprócz świąt.) 

Będzin, Nowy Rynek 36 3. 
| 


Powrócił 
Lekarz - dentysta 


J. ROTSTEIN 


Sosnowiec, ul. Modrzejowska 15. 
Pczyjmuje od 10 — ti od 3—7. 
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KOKOWAR biały i żółty w opakowaniu 10 pudowym i 25 kilowym 


OLEJ KOKOSOWY 


KWAS KOKOSOWY (Cocosfettsaure) 
OLIWĘ do JEDZENIA w najl. gatunku 
NA ŻĄDANIE SŁUŻYMY OFERTĄ 


Tow. Ake. Libawskiej Olejarni (dawn. Kieler) 
Warszawa-Praga, Gocławska 9. Telefon 15-98. 


Przedstawiciel na Zagłębie Dąbrowskie: J. BLAKOWSKI, Zawiercie. 


z ZAWIERCIA. 


Niniejszem podaję do ogólnej 
wiadomości, że ztytułu anonimo- 
wego oszczerstwa przeciwko 
mnie, zamieszczonego w „Kur. 
Zagłębia" z dnia 8 maja r. b. 
w Ne 100, redakcja na wezwa- 
nie rejenta JASINSKIEGO nie 
zechcisła ujawnić nazwiska au- 
tora, wobec czego została po: 
ciągnięta do odpowiedzialności 
sądowej w osobie red. J. Ma- 
ciejewskiego. 

M. Tusiewicz. 


Doktór 


WASYRI KEKAŁO 


Choroby wenerycznę, skórne 
i moczopłciowe. 
Przyjmuje codziennie 12—2 pp. 
| 5—7 wiecz. 
dni świąteczne 10—1 pp. 


BĘDZIN, ul. KOŁŁĄTAJA 33. 


Zaginęła książka z rachunkami 
i tymczasowa legitymacja na 
imię Jakóba Weinsztoka. 
zgineła kontrolka chlebowa na 
6 osób, na imię Wojciecha 
Marca. 
Zogineła suczka biała z zółtym 
wabi się „Lalusia". Łaskawy 
znalazca raczy zwrócić za tna- 
gro 'ą na ul. Nowopogońską 31. 
W awrzynkiewicz. 


<łaginął tymczasowy dowód o 


sobisty Nr. 433, na imię Jó- 
zefa Kocota Mierzęcice. 

erszlik Gorset zgubił książkę 

zwolnienia wydaną w PKU. 
w Będzinie (r. 1893) i fracht na 
aprowizację. Zwrócić Dąbrowa 
11. Ulman Nr. 3. 


otrzebna służąca do wszyst- 
kiego. Zgłaszać się kop Bo- 
lesław pod Olkuszem, Mierniczy 
Michat Młynarski zgubił kupo- 
ny chlebowe kop. Mortimer 

za maj r. b. 


Zgubiono dowód osobisty wy 

dany przez magistrat m. Dą- 
browy i kartę powołania wyda- 
ną przez PKU. w Będzinie na 
imię Jan. Krzystanek. Zwrócić 
„Iskra“ Dąbrowa. 


gubiono paszpojt i «artę po” 
wołania na imię Jana Olszo- 
wego. 
Zaginęła karta powołania i pa- 
szport na imię Stefana Sa- 
łeckiego. 
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składzie: 
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Adama Hessego 


POGOŃ ulca Średna 15. 


Przyjmuje wszelkie roboty wchodzące w zakres 
blacharstwa, jak również krycie, reparacje i smołowa- 
nie dachów materjałym własnym i powierzonym. Po 
siada na składzie wanny, nasiadówki, wiadra ocyn- 
kowane, cynkowe i żelazne, kociołki do bielizny, ba- 
nie, oliwiarki, tartki do prania bielizny i t. p. 


= | Z ZĘŻŻNIJA ZZ ENZEEŚNZ=N 


| Przedsiębiorstwo blacharsko - dekarskie 


W 8-kl. Szkęle Realnej żeńskiej 


H. Rzadkiewiczowej 
Dęblińska 1. 


Zapis nowych kandydatek codziennie prócz świąt od 
9—1; egzaminy wstępne 30, 31 maja i 1 czerwca, 


gubiono weksel in blanco na 
100.000 mk. z podpisem Nu- 


sym Czarnocha, żyrant Kopel 
Skopicki. Oddawca otrzyma 5.000 
mk. nagrody. Zgłosic się do p. 
Drzewieckiego, T-wo Sosno 
wieckie. 
7 aginęła kontrolka 
Abrama Lencznera, 
/aginęła kontrolka chlebowa na 
5 osób na imię Aurelii Meyer. 


chlebowa 


pyle zaraz sprzedam sypialny 
dębowy, otomanę i 3 szafy 
wiadomość „Iskra“. 


'Qgubiono kartę powołania, me- 
trykę urodzenia i portmonet- 
kę z 500 markami, na imię Cha- 
ima Szwicarza, Łaskawy zna- 
lazca raczy odnięść do „Iskry“ 
w. Sosnowcu. 
Z agiacła tymczasowa legityma- 
cja na imię Chaima Luksa. 
Sosnowiec Niemiecka 5. 

Jest mleczna koza do sprzeda- 
nia Starososnowiecka 114. 
Sprzedam szafy. i łóżko Staro- 

sosnowiecka Nr. 98, 
Skradziono kartę powołania wy- 

daną przez PKU. w Będzinie 
paszport wydany przez gminę 
Wolbrom, na imię Stanisława 
Karasia. Zwrócić „Iskra* Dąbro- 


a 


wyuawca Wiktor Monsiorski 


o; o Druk Edmoad Miek i Saia, w, Dąbrowie 
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aciność I — MIE Psuć Towaru, — Jj BACZNOŚĆ! 
-p eN LECZ UDAĆ SIĘ DO FIRMY z 
Om 
Pa 29 w SOSNOWCU Modrze: 
SS „W. BERGMAN jowska 15 w podwórzu, 30 
5% || która przef uje i farbuje kapel tom- || £* 
ZE przefasonowuje i farbuje kapelusze słom pryw 
ae kowe oraz filcowe, damskie, męskie: i dziecinne 5B 
pd a podług najnowszych modeli. Jako długoletni sA 
=z fachowiec w pierwszorzędnych firmach krajowych m Ą 
r æj i zagranicznych, prowadzę zakład pod własnym = R 
5a kierownictwem, posiłkując się maszynami, któ- SR 
m — — rych żadna inna firma nie posiada. — — e| 
p=] 


osnpowiczanka” w 


Sosm. +. a Wysoka dom 
Zwolińs"i* o posiada na  Skła-- 
dzie skóry gotowe (chromy * 
giemzy) oraz przyjmuje do wypra- 
wy skóry surowe. 

upimy konia z uprzężą : bry- 

czkę lub wolancik. Zgłosze- 
nia T.wo '„Tepege" Sosnowiec 
ul, 3 maja Nr. 16. 
|)wie maszyny do szycia sprze- 
dam. Pogoń Racławicka 3. 
otrzebna mamka ze świeżym 
pokarmem. Zgłaszać się in- 
żynier Krajewski ul. Staszyce 
Ne 7 (dawniej Katarzyńska). 
7 gubiono portfel zawierający. 
dwa paszporty, plebiscytowy 
i ze starostwa w Będzinie na 
imię Karola Tuszyńskiego. Ła” 
skawy znalazca raczy zwrócić na 
ul. Pańską 12. 


Stare gazety i papier 
biały do sprzedania 
na funty i pudy za- 
raz „Iskra“ Dąbrowa. 


A PEMAJ PEZOAEDAEZTAZNEAY TO UA EA KA ZNANO 
Sprzedam majątek składający 

się z 3-ch domów i 12 mórg 
ziemi we wsi „Porąbka“ ©koło 
kopalni „Juljusz“. Wiadomość“ 
„iskra” Dąbrowa. „ Erer 


